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Cena p re n u m e ra ty i
IV Lublinie bes odnossenia: mietię eonie 1,40 
hal., kwartalnie 4 kor., półrocanie 8 kor,, 
rocanie 16 kor,, a odnoszeniem miesięconie 
t&o, kwartalnie j^ o , półrocanie 10,40, ro- 
eonie 30.80. na prowincji: miesiąca, 3.60 hal, 
kwart, j ,jo h, półrocanie i j  k, rocanie jo  h,

Cena ogłoaaeńi
Wiersa petit, lub i  ego miejsce kaidoraoowo 
Proed tekstem t  kor. bo hal., w ir ód tekstu 
3 kor. aa tekstem 90 hal. Nekrologi jo A, 
Na ostatniej str. 60 hal. IV drobnych aa 
wyraa ro h. IV daiale adresowym 4 k, Załą- 
cantki aa 100 na prow, a k„ w miejscu r k.

W sprzedaiy uiicznej .Zietnia Lubelska poranna kosztuje 8 halerzy 
____________________ popołudniowa 6 halerzy, _______

RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ.

•;i3ES": „o * 2 A“  H K  KJ355 D Z I Ś
T a je m n ic z y  p rz e s tę p c a  wny w 5 częściach

n U U I l
Walki na froncie zachodnim.

Wc£orais£3 komunikaty niemiecki®’

BERLIN, 19 4 (BK) Komunikat 
■rzędowy niemiecki do:.osi pod da­
tę 184.

Zachodnia widownia wojny.
Na pclu walsi pod Arras na po 

szczególnych cdclnkach dzlsłalność 
artyierji zncwu wzmogła się* Na 
przedpolu naszych stanowisk po ofcu 
stronach Sommy codziennie walki 
między naszymi posterunkami, a 
przednimi wojskami nieprzyjaciela. 
Pod St. Q jentin co pewien czes o 
gleń wzmaga się; w katedrę tego 
miasta traf i szereg poclskó?.

Na polu walki pod A sae wczo­
raj przed południem walka zmilkła. 
Francuzi po niepowodzeniach dnia 
poprzedniego i wskutek działania 
strat, jakie wałczące w tym dniu 
francuskie dywizje odniosły — nie 
kontynuowali swej próby prztrwanla 
nas. ego frontu. Dopiero w godzi 
nach wieczornych nastąpiły cześslo 
we ataki przeciwnika. Na wzgórzach 
Craonne i na pómoco zachód od la­
su La v.lle-su-»cls ataki nieprzyja­
cielskie zostały bąeźto złamane w 
naszym ogniu, bąeźto odrzucone w 
walce z bliska. Także ned kana­
łem Marne— Aisne zostały odparte 
nieprzyjacielskie uderzenia. Wcze 
snym ranem rozpoczęte p: az Fran­
cuzów w Szampanjl ataki r.e prze­
strzeni 20 kilometrów po t liym  od 
szeregu doi wzmagałą ym się 
o g n i u  z o s t a ł y  o d p a r t e .  
Także tutaj zamłarzone przez nie­
przyjaciela przarwanle fre tu zostało

Zakończenie strajków
berlińskich.

BERLIN, 19.2. (BK). S tra jk ,  
k tó ry  w yb uchną ł w  e ia r e -  
gu fa b r y k  b e r i ńsklch  z  
dn iem  w o zo ra ja  jm  m ożna  
u w ażać  za  ukeńczony. Dzik  
w a zę d z la  podjęto  re g u la r ­
ną p ra c ę .

Sprawa dymisji dr. Bo­
brzy ńskiego.

WIEDEŃ 19.4 (tek wł.) W 
związku ze zgłuszeniem dymisji 
priez dr. Bubizyńskiego panuji 
tu mniemanie, l i  komisja parła- 
mentaina Koła Polskiego wypo­
wie się za pozostaniem dr. Bo 
brzyński^gj w gabinecie.

unicestwione na naszych stanowls- 
kach obronnych. Kolorowym dywi 
zjom zostały, z pc« retem odebrane 
niedawno przez nie zdobyte części 
lasu między Morvill»rs i Auteriva 
przyczem wzęiiśmy 500 Jeńców I 
zdobyliśmy pewną Ilość karabinów 
maszynowych.

Podczas walk dnia 16 4 ogień 
nasz zniszył 26 z pcś ód wielu pan­
cernych samochodów, które nieprry- 
Jaciel wyprowadzi! do walki. W tym 
że dniu zestrzeliliśmy 26 samolotów. 
Liczba jeńców wzrosła do 3000.

Wschodnia widownia wojny.
Położenia niezmienione.

Macedońska widownia wojny.
Na zachód od Monastyru silny 

atak naszych wojsk odrzucił Francu­
zów ze stanowisk na Covana Stana, 
która na szerokości 1 kilometra pod­
czas walk w marcu dostały się w 
nasze ręce. Przaciwataki zostały od- 
paitr; wzięliśmy z górą 2C0 jeńców i 
zdobyliśmy dużą ilość karabinów ma 
szynowych i miotaczy mia.

BERLIN. 19 4 (BK.) Komunikat 
niemiecki pod datą 18 4 wieczorem.

Pod Arras nic nowego.
Na froncie Alsny mocny atak 

przyniósł nieprzyjacielowi kilka zdo­
byczy w terenie pod Brage.

Po obu stronach Craonne po 
rozbiciu francuskiego ataku poranne­
go jest w toku drugi atak.

Także w Szampanjl rozpoczęły 
się w południe nowe walk!.

O konstytuantę w Rosji.
PETERSBURG, 19 4 (BK) 

Petersburska Agencja Telegrafi­
czna donosi: Kongres robotni- 
Łów I żołnierzy po krótkich ob­
radach postanowił:

.Zgromadzenie konstytucyj 
ne musi być możliwie j«knaj 
szybciej zwołane do Petersburga 
na podstawie powszechnego pra 
wa głosowania. Wwybcr&chraa 
również wziąć u d ih ł artnja oraz 
cała ludność powyżej łat 20 tu, 
także kobiety; jedynie czynna 
armja będzie wyłączona od gło 
sowania.

Konstytuanta ma rozpatrzyć 
sprawy: rządó v politycznych, or 
gankacjl państwowej, samorządu 
miejscowego, kwestje narodowo 
żelowe i wszelkie sprawy mię­
dzynarodowe.

STOCKHOLM 19.4 (tek w ł.) 
.Echo polskie" (Moskwa) z 28 
muca donosi z Petersburga:

Kowttct Wykonawczy R»dy 
Delegatów Robotniczych i Żoł 
niersaich prowadził układy z Rzą­
dem Tymczasowym w sprawie 
przyspieszenia terminu zwołania 
Konstytuanty. W rezultacie u- 
chwalono, i i  Konstytuanta zw o­
łana zostanie najpóźniej w lecie 
b. r., przyczem Rząd Tymczaso 
wy zapewnił, że w wyborach 
uczestniczyć będzie cała armja.

Z uchwał rosyjskiego 
kongresu robotniczo żoł­

nierskiego,
PETERSBURG. 19 4 (B. K.) Pe- 

trrburgska Agencja Telegrafjczna do 
nosi: Kongres delegatów robotni 
czyrh i źołn.eskich powziął rezo 
iutją domagające się od rządu us­
tawowego wprowadzenie ośmiogo 
dzinnego dnia roboczego. W zakła 
dach pracują , .h  dla celów ochrony 
narodowe1, dozwolone będzie pod­
wyższenie liczby godzin pracy.

Ostateczne roztnygnięcfe kwe 
s ti agrarnej cdkźese będzie do 
konstytuanty.

Pod kcniec obred Płechanow 
wygłosi mowę, w której podkseślił 
oa z eczenle decyzji kongresu dla 
eeiszego prowaezenia wojny i wzy­
wał do zgody i pracy. Koagres za­
kończono odśpiewaniem M<rsyljnnki.

Generał Aleksiejew 
głównym wodzem armji

rosyjskiej.
PETERSBURG 19 4 (B. K )  

Petersburska Ageocja Telegraficz­
na donosi: Generał Alikslejew 
zestal d .f.iltyw n ie  mianowany 
przez rząd prowizoryczny g łów ­
nym wodzem rosyjskiej armji.

Przekazywanie pieniędzy 
z Rosji dla Królestwa 

Polskiego.
STOCKHOLM 19 4 (tek wł.) 

Dzłenn ki p ilskie, wychodzące w 
Rosji donoszą, łe  Aleksander Led 
nlcki wniósł imkniem organizacji 
polskich podsnle do ministra 
spraw zagranicznych w Peters 
burgu o pozwolenie przekazy wa 
nia pieniędzy do kraju Instytu 
cjom dobroczynnym, rodzinom 
urzędników, oficerów i żołnierzy 
armji rosyjskiej, tudzież tym in­
stytucjom finansowym, które ma 
Ją f.lje, lub zarządy w Rosji. Po 
danie zJatwłono przy hylnie, z 
zastrzeżeniem, że fundusze te nie 
mogą b jć  użyte dla zakładów, 
pracujących dla obrony państw 
centralnych.

Obawa przed kontrrewo­
lucją w Rosji.

STOCKHOLM 19.4 (tek wł.) 
.Echo polskie* z 28 marca do­
nosi:

Według Informacji, posiada­
nych przez R>Hę Delegatów Ro­
botniczych i Żoł lerskkh, była 
kwatera główna, Mohylów. stała 
się obecnie głównym siedliskiem 
ruchu kotrrewolucyjnego. W o­
bec tego Komitet Wykonawczy 
zażądał od Rządu Tymczasowego 
zastosowania specjalnych środków 
w ctlu  zapobiegnięcia ruchowi 
monarchlstyczaemu w Mohylowle 
1 aresztowania wszystkich gene­
rałów oaz cficerów otaczających 
kwaterę.
Żądania Ukraińców 

w Rosji.
STOCKHOLM. 19.4 (tal. wł.). 

.Echo Polskie* z 24 marca donosi: 
Postępowcy ukraińscy złożyli swe ię- 
dania Rządowi Tymczasowemu.

Ukraińcy uważają za nieodzow­
ne I nletlarplące zwłoki następujące: 
reformy:

1) Wprowadzenie języka ukra­
ińskiego w szkołach ludewych.

2) Wykład języka ukraińskiego 
w szkołach śrtdnlch gubernji ukraiń­
skich.

3) Wykłidanie niektórych przed­
miotów na uniwersytecie kijowskim 
w języku ukraińskim.

4) Wprowadzenie języka ukra­
ińskiego w instytucjach administra­
cyjnych, sądowych i kościelnych w 
stosunkach z ludnością miejscową w 
gubarniach ukraińskich.

(Według Ir.f jrmacjl, które przy­
toczyliśmy we wczoraiszym popołud­
niowym numerze .Ziemi Lubelskiej* 
znaczna część tych żądań została Już 
spełniona.— Red.).

Co się dzieje z metropolitą
Szeptyckim?

STOCKHOLM. 19 4 (tal. wł.) Jak 
wiedomo, doniosła Pet. Ag. Tek, że 
metropolita hr. Szeptycki został z 
więzienia w Jarosławiu uwolniony. 
Wedls prywatnych wiadomości, znaj­
duje się hr. Szeptycki w Petersbur­
gu. Dalszych wiadomości o hr. Szep­
tyckim dotychczas niema żadnych. 
Koła ukraińskie w Wiedniu przypu­
szczają, źa hr. Szeptycki czyni w 
Petersburgu starania u nowego rzą­
du, celem ulegalliowanli kościoła 
grecko katolickiego w Rosji. Do­
tychczas bowiem, jak wiadomo, rząd 
rosyjski u:nawał wszystkie obrządki 
tak chrześclańskle, jak i inne tylko 
nie greko katolików.

RezJtat 6-ej niemieckiej
pożyczki wojennej.

B E R L IN ,  19.4. (BK). Do<
fychozaaoere o b lic za n ia  w y­
niku 6-al nlamlookiaj po* 
tyozkl wojanna|, nla obaj*
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m ająca  » fe !u  zg łscze ń  dro« 
bnych i c?!cja teow jch w y k a ­
zu je  I2 .77oooo.ooo m a re k .
Niemiecka łódź podwod­
na na wodach amery­

kańskich.
WASZYNGTON 19.4 (BK.) B iu­

ro Reutera donosi: Dspartamsnt 
marynarki donos!: Stacje marynarki 
w Bostonie I Nowym J^rku ouzy

(Korespondencja własna „Ziemi Lubelskiej")

Zamieszczając poniisze in­
formacje naszego wiedeńskiego ko­
respondenta, uważamy za potrzebne 
stwierdzić co uastępuje.

Na podstawie 'informacji za­
czerpniętych ze źródła najbardziej 
kompetentnego, możemy oświad­
czyć, iż Rada Stanu prowadzi o- 
becnie z czynnikami właściwymi 
rokowania w celu wypełnienia no­
wego aktu ,w sprawie Legjonów 
treścią zgodną z interesami i dą­
żeniami narodu polskiego. Skoro 
rokowania te dobiegną końca i Ra­
da St.anu zajmie w sprawie woj­
ska stanowisko wyraźne i zdecy­
dowane, społeczeństwo p o 1 s k i e 
przystąpi solidarnie i energicznie 
do organizowania tego wojska.

Red
W.edeó, w kwietniu.

W p ra s ie  p o lsk ie j da ło  
• lę  z s u w a iy ć  pew ne sranie* 
potto isnls z  powodu, i± w  
sp ra w o zd a n iu  z  u roczysto *  
ńol oddania  Legjonńw  wy* 
m ieniono g e n e ra ła  B e te le *  
ra i  ja k o  tego, k tó ry  Leg io ­
ny o b ją ł, a nro Redę S tanu . 
M ia ro d a jn e  ko ła  w ie d e ń ­
s k ie  u p ow ażn iły  ko respo n*  
d en ta  W ascego do s tw ie r ­
d za n ia , t e  apeffeczcństw o  
po lsk ie  n i« pow inno ży w ić  
żadnych  obaw  co do p rzy -  
o z le żc i Legjonćw . Legjony  
zo s ta ły  oddano n aro d o w i 
po lsk iem u I ty lk o  je m u . O- 
plnjo po lska nie powinna  
ao da tego f« k tu  m<eć ż a ­
dnych w ątp lis rażu l Że p rzy  
a lic ie  oddania Legjenów  
w ym ien iono  n a zw isk o  go*

Oficjalne uznanie niepo­
dległości Polski przez rzę« 
dy Anglji, Francji i Włoch.

„Ffsnkf. Z tg.- w telegramie 
z B łzyiel podgje następujące do­
niesienie Agencji H Łvasa:

G iy  prowizoryczny rząd ro 
syjski ptdał do władonscśd rzą 
dóssr Asgłjl, Frsncjł iW to th sw o  
ją proklamację do narodu pcl 
skiego, sprzymierzone rządy p j  
spiesz) ły  z&wfadonCć M luko o ,  
żs podzifcUją uczucia, jfckiemi o- 
żywiony był rząd rosyjski, gdy 
wezwsł Polaków do niepedle 
głcści i  wolności.

W tej decyzji Rcsji widzą 
sprzymierzeni tryumf zstssdy wcl- 
nościowej państw nowoczesnych 
w wdee przeciw germańskiej ko 
ilłc jł. Składają oni rządowi ro­
syjskiemu swe życzenia i oznaj­
miają opinji publicznej oraz na­
rodowi pohkkmu, że czują się 
sd-darnymi z Rosją w dziele o« 
swebodzenia Polski.

mały wiadomość, i i  amerykański 
kontftorpadowi«c .Smith* dnia 17 4 
o godz. 3x/2 rano zauważy!łódź pod­
wodną, płynącą pcd wodą. Łódź wy­
rzuciło torpedą, poczerń zniknęła.

Kredyt wojenny
w Ameryce.

WASZYNGTON 19 4 (B K )
Senat u-h^.al ł eht wojenny w 
wysokości 7 railjarJów,

n e ra łz  B eo elern , s ta ło  się  
ty lk o  d la teg o , ż e  g e n e ra ł 
B zs e le r, e trz y m s ł ju ż  da* 
w as tem u po lecenie w o jsko ­
w ego i techn iczn ego  w y­
s zk o le n ia  a rm ji p o lsk ie j. 
M is ję  tę  p o w ie rzy ły  pań ­
s tw a  c e n tra ln e  aa  w ie d zą  
re p re z e n ta c ji p o lsk ie j ja ­
szc ze  w lis to p a d z ie  go-sa- 
rs ło w i B e s e ts ra w i. lid  d a ­
nie Leg jenów  m usis ło  z  na­
tu ry  rz e c z y  nestąp ić  w  r ę ­
ce w o jsko w e, w ię c  w  tym  
w yp ad ku  w  ręcm g e n e ra ła  
B e s a le ra . f tk t  te n  n iem a  
b yn a jm n ie j na celu  u k ry c ia  
lub  p rze s ło n ię c ia  fa k tu , iż  
Legjony p rz e s z ły  na w ła s  
naSć naro du  po lskiego . 
A ustro  W ęgry  i ich sprzy- 
m io rzo n ie e  za zn a c zy ły  do* 
b itn is  w ce łym  as ereg u  pu­
b licznych  c żw iad c zeń , l i  
u zn a ją  państ owoóć pu iską  
« na jlepszym  tego  dow o­
dem  je s t w ładn ie  fa k t ,  iż  
zg o d ziły  s ię  na u tw o rze n ie  
s rm jl p o lsk ie j. C es arz  K a­
ro l z a z n z a s y ł w  sw oich t e ­
le g ra m a c h , w ystosow anych  
do Redy Stanu a  ja s n e żs ią  
n iep o zo s taw la jącą  nia da 
ży c ze n ia , żs  a ca łeg o  s e r*  
ca życ zy  naro do w i p o lsk ie ­
m u, fcy jo k n a jry o k le j zdo - 
łs ł  odbudow ać państw o poi* 
s k ie  i w łasn ą  a rm ię . Tą  
sam ą ten d e n c ją  tc h n ą ł ta k ­
że  te le g ra m  cesm -sa K il.  
h e lis a .

Przygotowawcza akcja 
pokojowa.

Wiedeński .Der Abend- do 
nosi z Berlina: Znany poseł niemiec- 
ko-'ibtralny Stresemann oświadcza, 
że takie parlamentarzyści niemiecko 
liberalni bawlil za granicą w misji 
wysoce politycznej, chcąc przez to 
zaznaczyć, że w akcji dla przygotowa­
nia pokoju biorą udział nletylao 
sodaliśJ. Zdaje się też, że takźa 
Jed*n z wybitnych członków centrum 
— jak się zdają — pos. Erzberger, 
b itrze udział w te) tkejf.

Powody dymisji 
dra Bobrzyńsfciego.

„N  W. T .-g b h tf donosi, że 
dr. Bobrzański dymisję s/zęją u- 
motywował tem, że, •zstępuje do 
gabinetu, objął misję przeprowa­
dzenia uycdtębuieuia G-Jicjl w 
myśl iy c i tń  Koła polskiego w 
drodze pozspailsmcnUrne). Z po* 
v,odu cnrgdsjszego cś^iidczcnia 
rządu, spełnienie tego stano su­
to się nlemcll weta, a tern sa­
mem misja jego s-ę skończył*. 
Ihaając sweje zobowląiada w o­

bec Koła polskiego, wysnuł z 
on?gdsjsiego oświadczenia rządu 
konsekwencje i wniósł dymisję.

talii!! i JIHl! Slliiln
beri ńskkh.

Wiedeński .Der Abesd- donosi 
pod datą 18.4

Strajk, który onegdsj częściowo 
w Bariinie się rozpoczął, wczoraj roz­
szerzył się, eta nie zbyt znacznie, 
ogólna bowiem ilość strajkujących 
nia wynosi więcej Jak 150,000 ludzi. 
Zdaje się jednak, źa strajk zbliża się 
Już ku końcowi. Przywódcy socjili 
stów radzą zaniechać strajku i czy­
nią starania, celem skł śnienia straj­
kujących do powrotu do pracy. W 
tym samym duchu namawia ,Vor- 
warts” .

Co do celów strajku, niema ża­
dnych wyraźnych poglądów. Straj­
kujący żądają przedewszystkiem ró ­
wnomiernego rozdziału środków żyw­
ności i stoją na stanowisku, że w 
Niemczech jest pcddostatklem zapa­
sów. Nsizży tylko bezwzględnie za­
bierać wszystsi# istniejące zapasy po 
wsiach i w miastach, celem równo­
miernego rozdziału. Dalej żądają 
strajkujący natychmiastowego prze­
prowadzenia reformy ordynacji wy­
borczej do Sejmu pruskiego na za­
sadzie równości. Zresztą ruch ten 
okazuj* wyraźnie charakter pacyf<s 
tyczny.

. & r  © a i  fe «•
4- Za opór władzy, (j) W tych 

dnlach.sąd wojenny rozpatrywał spra­
wą Micbeła Cujowiska oraz Feliksa i 
Franciszka Olszaków,mieszkańców gm, 
Chodel, za obrazę i opór włedzy, Rtó 
ry stawili oskarżeni, gdy żandarmi 
na mocy wyroku sądowego, chcieli 
zabrać im pościel z domu. Po zba­
daniu sprawy sąd Ssazał Gsjowkka 
na 5 miesięcy, obu Oistaków ca 7 
miesięcy clęziciego więzienia.

4- Krewki g&apodarz. (J) Wczo­
raj do strażnicy Pogotowie Ratunko­
wego zgtosł się stróż domu przy ul. 
Szercklej Na 11. z twarzą pokaleczo­
ną i prosił u opatrzenia mu ran. Za­
pytany o pr2yczy<>ę pokaiaczenia — 
opowiedział, że reny te zadał mu go­
spodarz domu ponieważ poszkodo­
wany nia chckł przechować u siebie 
skrzynki z cukrem, którą gospodarz 
chciał ukryć u niego przed rewizją 
w iid i. Lekarz pogotowia po udzie­
leniu pomocy oddał go w ręce m ili­
cji, która spisała odpowiedni protokół.

4- Z Pogotowia R&tunkewngo (j) 
W dniu wczorajszym lekarz pogoto­
wia udzielił pomocy 75 letniej sta- 
rutzce Aleksandrze Dąbrowskiej, któ­
rą karetka Pogctcwia odwiozła na 
d łlizą  kurację do szpitala J«na Bo­
żego.

zebranie odbędzie s ą w dniu 22 b. m. o g;dz. 6 ej wie­
czorem w górnej sali po DomL lkeńskiej z następującym 
porządkiem dziennym:

1. Zagojenie zebrania.
2. Wybór przewodniczącego zebrania
3. Oeczy tanie bilansu zm1916 r.,odczytania protokułu 

Komisji Rewizyjnej, oraz zati&ierozenie bilansu
4. Rozdział zysków.
5. Zatwierdzenie budżetu na 1917 r.
6. Wybór 1 członka Zarządu, 2 członków Rady i 1 

członka Komisji Rewizyjnej.
W razie niadojśda do skutku zebrania w pierwszym 

terminie o godz. 6 «j to tigoź dnia I w tymże iokeiu, bez 
względu na ilość przybyłych o godzinie 7 ej odbędzie 
się zebrania w drugim terminie. 661

4- Statystyka skonów, (j) W n- 
btagłym tygodniu zmarli w Lublinie 
ś. p.: Stanisław Drozd, Marianna Za- 
gejska, Czesław Gębicki, Marja Kar- 
kińrka, Aleksandra Omeicz&k, Marja 
Chorecka, Anna Wyszegradzka, W in­
centy Smagtła, Józ<?f Sternik, Józe­
fa Nosek, Katarzyna Szymaniak, Ste- 
fanja Michalak, Agnieszka Slejkc, 
Tadeusz Szymaia, M&rjarna Szczy­
gieł, Bolesław Superson, Helena Drą­
żek, Edward Namięta, Anna Kuzi&ła, 
Bolesław Zieliński, Stanisław Wardak, 
Anna Zielińska, Józefa Marczykow- 
sk», Janina Czernicka, Zofja Piecek, 
Msrjanna Bil, Feliks Serafin, Marja 
Zwolińska, Józef Wisrzchoń, Józef 
Sśomorossti, Fiorentyna Kaczorow­
ska, Jan Gąsior, A.Mela Wójcik, Ja­
nina Bukoaicz, Ludwika Domańska, 
Paulina Dąorowska, Józef B gorsj, 
Katarzyna P:łasze»ske, Piotr G ym i- 
śiuk, Stanisława Kołodziej, Jadwiga 
Gioazik, Józtfa Chocianowska, Paweł 
Szczęśniak, Lucjan Rudzki, Alekssn- 
der Lsplga, Janina Żyta, Adam Bia­
łecki, Juijanna Glieiak, Emtlja Wil­
czyńska, Janina Olszowska, Bolesław 
Wójcik.

Śplaty zobowiązać 
w walucie koronowej.

Do Magistrali mi s tt  Lublina.
C i k. Jenerał gubernatorstwo 

wojskowa res«rypUm Z .E  Na 118459 
z 8 kwietnia 1917, wyjaśniającym roz­
porządzania z dn. 1 kwietnia 1917 
Na 34 Dz. Rozp. Cz. V li, oznajmiło, 
że według § 2 tego rozporządzania 
przyjętą być musi zapłata w walu Ja 
koronowej według każdoczesnego u- 
stawowego kursu także r.a umorza- 
nie zobowiązań, zawartych w walucie 
rublowej, a powstałych jeszcze przed 
wejściem w żyda powyższego rozpo­
rządzania.

Wobec tego wełno keźdemu 
zabowlązsnle swe, opiewające na ru­
ble, umorzyć w koronach przez 
uiszczenia sumy odpowiadającej u- 
stawowa ustawionemu kursowi obli­
czań, lub t-aź przez zdeponowanie 
te] sumy w sądzie. To też każda 
cena kupna, żądana lub obliczona w 
rublach, może być wyrównaną w ko­
ronach według ustawowego kursu.

Według § 6 tago rozporządze­
nia karany będzie każdy, kto zapła­
ty w koronach nie przyjmia wzg ęd- 
nie za/ąda zapłaty w rublach, jak&teź 
każdy, kto dopuści się innego prze­
kroczenia powyższego rozporządza­
nia, g żywną do 5.C00 koron, lub 
areszt* m do 6 miesięcy, w okolicz­
nościach zsś obciążających—na obie 
kary* kumulatywnie.

Ponieważ w interesie najszer­
szych warstw ludności leży, aby o tern 
rozporządzeniu Jaknajrychle) miały 
wiadcmość, polecam Magistratowi, 
aby je ogłosił w calem mieście—w 
|ak najkiótszym czasie, z tern, że 
wszelkie uwidocznienia can na to< 
warach, mają opiewać tylko w walu­
cie koronowej.

Za c. 1 k. Komendanta Obwodu 
Żebracki m. p.

aeiakter i Wydawca Banial Sllwiołci Druk. ;Z.tasal Luieizkiej- , Gabaraatorske 8-


	‎E:\udostepniony\2026\I kwartał\3. Marzec\Czasopisma\Ziemia Lubelska\1917\197\out\cache\Image00646.jpg‎
	‎E:\udostepniony\2026\I kwartał\3. Marzec\Czasopisma\Ziemia Lubelska\1917\197\out\cache\Image00647.jpg‎

